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ZiSTOCHOWSKi
Dziennik polityczny, społeczny i literacki, poświęcony sprawom miasta Częstochowy i powiatu.

REDAKCJA i ADMINISTRACJA: 11-ga A le ja  Nr. 32. Te l. Redakcja czynna cały dzień. REDAKTOR PRZYJMUJE codziennie od godziny 17— 18.

PRENUMERATA MIESIĘCZNA Z  ODNOSZENIEM DO DOMU LUB W YSYŁKĄ POCZTOW Ą 2Ł. 1.50.

Rok III. Środa 19-go kwietnia 1933 roku. Nr. 89.

Z A P R O S Z E N I E .
Upraszamy organizacje prasowe, stronnictwa polityczne, związki zawodowe, organizacje wojskowe, kulturalno-oświatowe, spor­

towe, młodzieżowe i t. p. aby delegowały p.p, przedstawicieli w środę dnia 19-go kwietnia 1933 r. na godz. 18-tą do sali Straży Ognio­
wej na zebranie akcji przeciwniemieckiej w Częstochowie.

Specjalnych zaproszeń nie rozsyłano z powodu, braku dokładnych adresów.

Ogólno-społeczny Komitet fikcji frzeclwnlem lechiej w Częstochowie.

Obłędny taniec agonji.
TE Ł,

IggSwiat stacza się po tragicznej po­
chylni z błyskawiczną szybkością. Kresu 
tego staczania się przewidzieć nie moż­
na. Można tylko z całą stanowczością 
stwierdzić, że nic staczania się tego 
powstrzymać nie zdoła, że świat do­
sięgnie dnia, którego imię: zagłada obec­
nego ustroju. Zagłada nieuchronna i 
ostateczna. Zjawisko kryzysu, jako eta­
pu przejściowego, istnieć przestało. 
Nikt dziś w kryzys nie wierzy — każdy 
wierzy w nieprzeparte dążenie do ka­
tastrofalnego upadku ustrojowego. Kiedy 
to nastąpi, przewidzieć trudno. Ale, że 
nastąpi —  to pewnik

Bezrobocie wzmaga się Międzynaro­
dowe Biuro Pracy statystycznie notuje 
zwyżkę bezrobocia w różnych krajach 
w ostatnich mięsiącach od 10 do 116 
proc. Rozpiętość procentowa olbrzymia, 
katastrofalna. W tym samym stosunku 
wzrosła nędza i głód. W ponurej tej 
statystyce Jedynie Polska i Niemcy wy­
kazują zmniejszenie się liczby bezrobot­
nych. Tysiące ludzi wyrzucają maszyny 
na bruk z fabryk, hut kopalń. Wraz 
ze zwiększaniem się bezrobocia i nędzy 
zmniejsza się konsumpcja produkcji. Ka­
pitalistyczny szantaż głodowy nadużywa 
cierpliwości biernych dotychczas społe­
czeństw. Obłędny taniec agonji drga w 
konwulsjach szału Bo oto, gdy głód i 
nędza dziesiątkuje społeczeństwa wy­
czerpane:]

W Australji spalono i zatopiono 
miljon owiec, by zmniejszyć podaż weł­
ny i mięsa by podbić ceny. (122.340 
bezrobotnych).

W elewatorach Stanów Zjednoczonych 
niszczeje 19 miljonów ton pszenicy, 
którą spala się w lokomotywach za­
miast węgla (12 rmiljon. bezrobotnych).

W Holandji niszczy się nadmiar ja­
rzyn i przeznaczono do zniszczenia 100 
tysięcy prosiąt(230 136 bezrobot.i

W Bretanji francuskiej połowę schwy­
tanych ryb wrzuca się z powrotem do 
morza 368,929 bezrobotnych).

W Egipcie spalono miljon buszli ba­
wełny.

W Danji dla uzyskania zwyżki cen 
nabiału przeznaczono do zabicia 150 
tys. krów mlecznych. Mięso tych krów 
będzie spalone. (189 805 bezrobot.).

W Brazylji spalono 15 miljonów wor­
ków kawy.

Przykłady można mnożyć w nieskoń­
czoność.

STRASZNA KATASTROFA SAMOLOTOWA
MADRYT. W czasie uroczystości 

m iliU rn e j, związanej z drugą rocznicą 
ogłoszenia repub lik i hiszpańskiej, zda­
rzyła się straszna katastrofa samolo­
towa, która pociągnęła za sobą k ilka  
ofiar w ludziach, Zginęło trzech lo t­
n ików  wojskowych i  szereg osób z pu­
bliczności odniosło rany. Uroczystości 
na skutek tragicznego wypadku zos­
ta ły  cięściowo odwołane.

Straszne skutki wybuchu petardy 
w hotelu warszawskim.

3 osoby ciężko ranne.
WARSZAW A. W  domu, przy ul. 

Nowogródzkiej 31, m iał miejsce strasz 
ny wybuch, k tó ry  pociągnął parę o- 
fia r w  ludziach.

W ybuch nastąpił około południa. 
Z k ilk u  okien frontowych na I I  im  
piętrze oraz od podwórza, wyleciało 
kilkanaście szyb.

Po chw ili w ybiegł z tego domu 
jak iś  młodzieniec siln ie okrwawiony 
i w porwaoem ubraniu, k tó ry  prze­
biegłszy k ilka  kroków, upadł.

Okazało się, że w lokalu, miesz­
czącym hotel „C ris ta l” , w łaściciel je ­
go, 47-letni Aleksander Walendziak, 
syn jego 16 le tn i Mieczysław, uczeń 
8 k l. gimnazjum oraz kolega 19-letni 
Mieczysław Masłowski, uczeń szkoły 
państwowej chemiczno przemysłowej, 
zajmowali się w pokoju* kąpielowym 
sposządzaniem petard z materjałów 
wybuchowych na ś w jęta.

Prawdopodobnie wskutek zatarcia 
przy mieszaniu siarki z solą Bertoleta, 
lub upadku iskry  z papierosa, nastą­
p ił wybuch straszny w skutkach. Siłą 
wybuchu zostały wyrwane drzw i wraz 
z ramami, przepierzenie do sąsiednie­
go pokoju-alkowy, wyrwanych k ilka  
desek, zrobiona w yrw a w podłodze, 
głęboka na pół metra, zerwany tynk 
ze ścian i su fitu  oraz w yb itych  k ilka  
naście szyb w oknach.

Lekarze stw ierdzili, że Walendziak 
ojciec doznał oberwania lewej dłoni 
oraz poranienia, syn jego— poparzenia 
twarzy, oczu i szyi i  prawej dłoni, 
Masłowski zaś— oberwania obu dłoni, 
poparzenia twarzy, szyi i k la tk i p ie r­
siowej.

Przedstawiciele po lic ji i  urzędu 
śledczego dokonali oględzin miejsca 
wybuchu i znaleźli kaw a łk i kości, 
mięsa i skóry.

Bomba zdemolowała pałac biskupi w Andaluzji.
Święta wielkanocne w Hiszpanji pod znakami krwawego teroru bezbożników.

M A D R Y T .  Święta Wielkanocne 
m inę ły na całym prawie terenie Hisz­
panji pod znakiem wzmożonej dzia ła l­
ności wywrotowców komunistycznych 
którzy we wszystkich większych m ia­
stach, a zwłaszcza w ośrodkach prze­
mysłowych rozw inęli zaciekłą agitację 
bezbożnictwa, połączoną z brutalnym  
terorem.

W Barcelonie jeszcze w W ielką 
Sobotę grupa rozagitowanych bezboż­
ników  napadała na kościoły, wypę­
dzając stamtąd modlące się tłum y i 
teroryzując opornych rewolwerami. 
Rychło potem władze bezpieczeństwa 
zaalarmowane zostały znów identycz­
nym napadem na inną świątynię. Do­
piero zjednoczonym w ysiłkom  oddzia­
łów po lic ji i  wojska udało się unie­
szkodliw ić grasujących po kościołach 
bezbożników. Doszło do krwawego 
starcia, k ilka  osób odniosło ciężkie 
rany. Świątynie w  Niedzielę W ie lka­
nocną św ieciły pustkami.

W  stolicy Anda luzji — Alm eria, 
niewyśledzeni sprawcy podłożyli ma­
szynę piekielną pod tamtejszy pałac 
biskupi, która wybuchła w W ielką 
Sobotę w  godzinach popołudniowych.

Siła wybuchu była tak ogromna, że 
jedno skrzydło pałacu wyleciało w po­
wietrze, grzebiąc prd gruzam i k ilk a ­
naście osób, z których dwie poniosły 
śmierć, reszta zaś doznała ciężkich 
obrażeń.

W Madrycie doszło w niedzielę 
wielkanocną do licznych starć między 
policją, a kolporteram i b ibuły bezboż* 
niczej, którzy u w ija li się wśród t łu ­
mów opuszczających kościoły.

O podobnych zajściach donoszą z 
W alencji, Bilbao, Saragossy i in. We 
wszystkich tych miastach przez wszy­
stkie dni świąteczne policja i wojsko 
znajdowały się w stałem pogotowiu 
alarmowem. Liczne patrole krąży ły  po 
ulicach.

Bezbożnicy na wyspie Kuba.
H AW AN N A. Działalność terorys* 

tów i bezbożników komunistycznych, 
którzy i  na terenie wyspy Kuby w y ­
korzystali okres św iąt W ielkanocnych 
dla wzmożonej propagandy, dopuszcza­
jąc się przytem szeregu napadów i 
aktów gwałtu, została obecnie z lik w i­
dowana. — Policja aresztowała k ilk u ­
dziesięciu agitatorów, których osadzo­
no w więzieniu. 11

Wyrok w procesie Gorgonowej zapad 
nie prawdopodobnie w sobotę.

Ostatni tydzień procesu
Proces Gorgonowej dziś rano zo­

staje wznowiony.
Ponieważ zeznania świadków nie 

zdołały ujawnić tajem nicy zbrodni 
brzucho w iekie j, deeydująey głos za­
brała nauka. Ona właściw ie sprawuje 
dziś ąsd nad Gorgonową.

zapowiada się sensacyjnie.
Opinja prof. Olbrychta nie jest dla 

oskarżonej korzystna, jakko lw iek nie 
posiada ona mocy dowodowej w pro­
cesie obecnym.

Nie mniej doniosły głos w całym 
procesie ma również chemja. W  tej 
dziedzinie, w  charakterze biegłego,

zeznawać będzie prof. Hirszfeld z W ar­
szawy, uczony światowej sławy, tw ór­
ca przyjętej już  teorii o badaniu k rw i- 
W  czasie parere prof. Hirszfelda obec­
ny będzie również prof. O lbrycht i z 
tej racji ogólnie spodziewają się, że 
na sali sądowej dojść może znowu do 
gorączkowej kontrowersji.

Niezwykły eksperyment w tow. meta-
psychicznem na temat procesu 

Gorgonowej.
W  tych dniach odbyło się posie­

dzenie w krakowskiem towarzystwie 
metapsychicznem. Poza k ilk u  uczony­
m i i poważnymi przedstawicielami 
miejscowego obywatelstwa w posie­
dzeniu wziął również udział znany ja ­
snowidz, arab Fuady.

M. in. przeprowadzono eksperyment 
na temat sprawy Gorgonowej. Faad 
wpadł w trans. W  czasie transu jasno­
w idz opisał dokładnie wygląd w il l i  
brzuchowickiej i  opowiedział, że w i­
dzi młodego człowieka w  w ieku do 
la t 20 do 26, blondyna, wyskakujące­
go z okna pokoju, w którym  leży trup 
młodej dziewczyny.

Eksperym ent ten w yw oła ł na obec­
nych zrozumiałe wrażenie.

Dziś złoży swoje zeznanie prof. 
Hirszfeld. Jutro złożą orzeczenia prof. 
O lbrycht oraz lekarz sądowy dr. Jan­
kowski, którzy badali stan um ysłowy 
Gorgonowej. Po tych orzeczeniach 
przewodniczący przystąpi do odczyta­
nia akt sprawy.

W  czwartek rano głos zabierze pro­
kurator dr. Szypuła a bezpośrednio po 
n im  wiceprokurator dr. P rzytu lsk i oraz 
rozpoczną się przemówienia obrony. 
Przemawiać będzie adw, E ttinger. W  
piątek adwokaci dr. W oźniakowski I 
dr. Axer.

W sobotę nastąpi replika prokura­
torów i  obrony oraz ostatnie słowo 
Gorgonowej. Następnie sąd uda się 
na naradę i wyniesie w erdykt orzeka­
jąc o w inie względnie niewinności 
Gorgonowej. Na podstawie tego w e r­
dyk tu  trybuna ł ogłosi wyrok najpraw 
dopodobniei iesz^z* w sobotę.

NOWY MINISTER POCZT I TELEGRAFÓW
Pan Prezydent Rzeczypospolitej 

m ianował ppłk. Em ila Kalińskiego m i 
nistrem poczt i telegrafów.

Nowomianowany m in ister w obec­
ności prezesa Rady m in istrów  złożył 
na Zamku na ręce Pana Prezydenta 
przysięgę.

POGRZEB Ś P. MINISTRA BOERNERA.
W ARSZAW A. W sobotę, 15b .m . 

w południe odbył się pogrzeb ś. p. 
m in istra  Ignacego Boerneia.

Przed rozpoczęciem uroczystości 
żałobnych na placu przed kościołem 
ewangielickim  św. Trójcy oraz na u l i­
cach Królewskiej i Kredytowej usta­
w iły  się liczne delegacje ze sztanda­
rami i wieńcami.

W prezbiterjum zajęła miejsce ro­
dzina zmarłego, członkowie rządu z
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prezesem Rady M inistrów A. Prysto- 
rem na cswle, marsza) Ko wie Sejmu i 
Senatu i w ielu przedstawicieli życia 
politycznego i społecznego.

0  godz. 12 tej przybył do kościoła 
Pan Prezydent Rzeczypospolitej w o- 
toczeniu członków domu cywilnego i 
wojskowego.

Trumnę ze zwłokami ś.p. m inistra 
Boernera wzię li na ramiona prezesi 
dyrekcyj pocztowych, ustawiając ją 
na lawecie armatniej.

Kondukt ruszył ul. Królewską, p la­
cem Józefa Piłsudskiego, placemTea- 
tra lnym , kierując się w  stronę cmen­
tarza wojskowego.

O godz. 14.30 kondukt żałobny do­
ta r ł do bram cmentarnych.

Trumnę z lawety zdję li członkowie 
rządu, a następnie na barkach ponieśli 
ją wyżsi urzędnicy M inisterstwa Poczt 
i  Telegrafów.

Nad otwartą mogiłą wygłoszono 
szereg przemówień.

PROCES INŻYNIERÓW ANGIELSKICH 
W MOSKWIE

MOSKWA. W  procesie 7 inżynierów 
angielskich j 10 obywateli sowieckich, 
oskarżonych o sabotaż i szpiegostwo, 
przewód sądowy został zamknięty. 
Z łożyły się nań wyłącznie zeznania 
oskarżonych i jedynego świadka, inż. 
Dołgowa, który potw ierdził o trzym y­
wanie łapówek od inż, Thorntona.

Oskarżeni obywatele sowieccy pod 
trzym ują w swych zeznaniach wszyst 
kie punkty oskarżenia, zarówno doty­
czące każdego z nieb, jak i współos- 
karżonych obywateli sowieckich i an­
gielskich. Odpowiadają przeważnie 
bez najmniejszego wahania na szereg 
pyDań, plącząc s ę bardziej przy odpo­
wiedziach na pytania obrońców. Sen­
sację stanowiło oświadczenie dyrekto­
ra Monghouse‘a, że proces oparty jest 
wyłącznie na zeznaniach steroryzowa- 
nycb ludzi, i  że m ówi to na podsta­
w ie osobistego doświadczenia, gdyż 
jego samego badano w ciągu 18 tu 
godzin.

Inż, Thorntona badano codziennie 
i  mimo jego zaprzeczeń cu do udziału 
w  szpiegostwie — z aktów sądowych 
wynika, że „przyznał się do w in y ” . 
Zmuszono go do oświadczenia, że 
„n ik t  go nie męczył” .

Po zamknięciu przewodu sądowe­
go zabrał głos prokurator Wyszyński. 
Przemówienie jego trwało 2 dni. Dziś 
przemawiają obrońcy.

USUNIĘCIE WSZYSTKICH ŻYDÓW
Z SĄDOWNICTWA I KAS CHORYCH 

W BAWARJI.
PRAGA, Trasa hitlerowska w Mo- 

nachjum donosi, że na terenie Bawa- 
r j i  zostaii już usunięci z kas chorych 
wszyscy lekarze Żydzi, ja k  również 
sędziowie, adwokaci i sekretarze z są­
downictwa. W ten sposób spraw iedli­
wość będzie nareszcie w Bawarji — 
niemiecka.

SENAT AMERYKAŃSKI FORSUJE
30-GQDZINNY TYDZIEŃ PRACY.
WASZYNGTON. W senacie amery 

kańskim  toczy się ożywiona debata 
nad zagadnieniem 30 godzinnego ty .  
godnia pracy. Wśród licznych popra­
wek, jakie wniesiono do tej ustawy, 
zasługuje na szczególną wzmiankę po 
prawka, domagająca się, aby wszyst­
k ie  towary, pochodzące z firm  zagra­
nicznych w  krajach, w  których nie o- 
bowiązuje 30-godz. tydzień pracy, nie 
zostały wpuszczone do Stanów Zjedn.

Zachodzi obawa, że w  razie prze­
forsowania tej poprawki, u trudn i się 
ogromnie zawarcie nowych traktatów  
handlowych między St. Zjednoczone- 
m i a państwami ekropejskiemi.

ŚWIĘCONE LITEWSKICH STRAŻNIKÓW 
DLA POLSKICH PLACÓWEK.

WILNO. Na odcinku granicznym 
między L itw ą  a Polską, koło Olkien- 
n ik , do placówek polskich przybył o- 
ficer straży pogranicznej litew skie j 
w  asyście k ilkunastu żołnierzy lite w ­
skich, przywożąc koszyk z kolorowe 
m i ja jkam i i  święconem, składając 
gratulacje świąteczne.

WŁAMYWACZE SKRADLI Z KOŚCIOŁA 
MONSTRANCJĘ WARTOŚCI 60 TYS. ZŁ.

W ARSZAW A. Policja została za­
alarmowana zuchwałem włamaniem 
do kościoła N. M arji Panny na Nowem 
Mieście.

W nocy złodzieje dostali się do 
kościoła przez okno.

---------------------
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Z ołtarza świętokradcy w yję li mon 
straneję złotą, ozdobioną perłami, bry 
lantam i, szmaragdami i innem i drogo­
cennemu kam ieniam i.

Pozatem rozbili 3 puszki, z k tó ­
rych w y ję li składane ofiary. Wartość 
skradzionej m onstrancji wynosi 60 
tysięcy złotych.

PAPEN ZABIEGAŁ 0 POPARCIE PAPIE­
ŻA DLA PAKTU 4-CH.

RZYM. Ze źródeł godnych zaufania 
donoszą, że v>n Papen starał się w 
W atykanie o spowodowanie akcji Pa­
pieża na rzecz projektu Mussoliniego 
w  zakresie paktu czterech mocarstw. 
Niemcom chodziło o wyzyskanie m o­
ralnego autorytetu W atykanu celem 
usunięcia trudności.

ZACIĘTE WALKI CHIŃSKO - JAPOŃSKIE.
REKIN. Toczy się zażarta walka 

dokoła miasta nadmorskiego Czing- 
Wang-Tao, zajętego przez wojska Man- 
dżu-Ko. Miasto to zostało ewakuowa­
ne przez Chińczyków, którzy obawiali 
się, że ich odwrót w kierunku rzeki 
Luan zostanie odcięty przez wojska 
japońskie.

Wojska japońskie odparły Chiń­
czyków z lewego na prawy brzeg 
rzeki Luan. W  rezultacie tego Japoń­
czycy znaleźli się w posiadaniu znacz­
nego obszaru na południe od w ie lk ie ­
go Muru Chińskiego.

HITLER NA CZELE STAHLHELMU.
BERLIN. W cz.isie św iąt W ielka­

nocnych odbył kanclerz H itle r ważne 
narady z przywódca Hełmu Stalowe­
go, Seldtem. Przedmiotem konferencji 
była sprawa stosunku między rządem 
Rzeszy a Hełmem Stalowym.

H itle r obejmie prawdopodobnie 
sam kierownictwo nad Hełmem Stało 
wym. Zawarcie odpowiedniego układu 
oczekiwane jest po świętach

AMERYKA UZNA WKRÓTCE SOWIETY.
Wa s z y n g t o n . Rząu stanów zied

noczonych planuje uznanie Sowietów 
w najbliższym czasie i to jeszcze przed 
zwołaniem światowej konferencji eko-
n o m if-zn p i
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D z iś  i d n i n a s tę p n y c h

ZŁOTY MOLOCH
W  ro la c h  g łó w n y c h : JOAN BENNGT
BEZIDIE ft Hi i BO HRTERO WIE
W  ro la c h  g łó w .: A, B rodzisz, E. B odo  
M. Bogda, Z. P o g o rz e ls k a , Jaracz

i in n i.

Z różnych stron
w kilku wierszach.

— Rząd polski przyj‘ął zaproszenie 
Waszyngtonu do wym iany poglądów 
przed światową konferencją ekono­
miczną.

— Na 15 zjeździe Z. A. S. P. u o- 
brano jednogłośnie prezesem Związku 
p. Józefa Ś liw ińskiego.

— W  centrum Katowic zamalowa­
no w  nocy około 30 szyldów niemiec­
kich .

— W Tomaszowie zlikw idowane 
zostały s tra jk i w fabryce sztucznego 
jedwabiu, gdzie robotnicy okupowali 
tereny fabryczne — i w fabryce w e ł­
ny czasankowej.

— W  Sofji (Bułgarja) powitano en­
tuzjastycznie lo tn ików  polskich, przy 
byłych na uroczystości lotnicze, które 
rozpoczęły się wczoraj.

— Mac Donald wyjechał do W a­
szyngtonu n« konferencję.

— A ustriack i m in ister spraw iedli­
wości dr. Schusschnigg wyjechał do 
Rzymu, celem przeprowadzenia ze sto 
licą  apostolską rokowań w sprawie za­
warcia konkordatu.

KRONIKA.
KALEM  D A  R 2  Y K

Ś ro d a  19 k w ie tn ia . T y m o n a  m.
W sch ó d  słońca : o g. 4.43 Zachód ;8 44

Ptesira® A y łu r y  ap$©§c.
W  n o c y  z w to rk u  n a  ś rod ę : S t. R y n e k  

S ie d m iu  K a m ie n ic .
W  n o c y  z ś ro d y  na c z w a r te k : I I I  A le ­

ja , N a ru to w ic z a .

P o  3 8  la ta c h  p ra c y  lekar­
s k ie j  w  s z p i t a lu  N . Me P a n n y .
Dr. Wrześniowsks, naczelny lekarz 
szpitala Najświętszej M arji Panny w 
Częstochowie, po 38-letniej pracy w 
tym  szpitalu,, wniósł do Magistratu 
podanie o przeniesienie go w stan 
spoczynku *i przyznanie mu emerytury.

„C z a rn a  K a w a "  L e g io n u  N ł©  
d y c h .  Choć, powiedzmy to sobie 
szczerze, czasy są ciężkie, to jednak 
ubiegłe święta spędzaliśmy pod zna­
kiem  dość hucznych i wesołych za­
baw tanecznych, skromnie w tym  ro­
ku nazwanych „Czarną Kawą” .

Zaczyna się zwykle na skromnem, 
tradycyjnem „ ja jk u ” , w gronie rodzi­
ny czy najbliższych znajomych. Kiedy 
się to kończy m im ow oli człowiek szu 
ka schronienia przypadkowego na 
„Czarnej Kawie” .

Tak się złożyło, że znaleźliśmy się 
w  zgoła tajemniczy sposób w roz 
brzmiewąjącej beztroskim gwarem za­
bawy i dźwiękami orkiestry sali Ra­
dy M iejskiej, w której wczoraj Legjon 
Młodych podejmował swoich gości 
czarną kawą, połączoną z tańcami.

Święta mają ustaloną tradycję od­
nośnie ilości spożytych potraw i w y ­
p itych trunków. Z powodzeniem jed­
nak regułę tę odnieść można i do 
wczorajszej zabawy Legjonu, gdzie 
może mniej jedzono, ale więcej za to 
pito. a ju ż  tańczono bez wytchnienia.

Trzeba to z całą szczerością przy­
znać, że tańce dopisały całkowicie, a 
prowadzili je  niestrudzenie aż do bia­
łego rana pp. Baranowski, Kopulski i 
Krawczyk.

Chociaż i bufet podobno cieszył 
się mebywałem powodzeniem (o tern 
zresztą sami m ieliśm y się możność 
przekonać z racji przymusowego prze­
płukiwania żołądka czystą sodową) bo 
nad ranem został niemal całkowicie 
opróżniony.

Rolę m łodych gospodyń objęły 
członkinie Legjonu przy pomocy kole­
gów organizacji dzielnie i sprężyście

czuwając nad ogólnym, barwnym i 
niepozoawionym humoru biegiem za­
bawy.

W  niezwykle m iłym  nastroju za­
bawa przeciągnęła się do św itu.

Do mieszkańców miasta 
Częstochowy.

O byw -i-ic ! L ofiary a rw i naszych 
ojców powstała ukochana, zdobyta 
mocno w życie idąca Polska! Z pracy 
waszej uprzędła lin y  kotwiczne dla 
statków Bałtyku, płynących pod god­
łem Orła Białego. M łoty wasze w yku ły  
stal dla pancerników.

Obywatele! Szum borów polskich 
dał św iatu skrzydlatych rycerzy. — 
Polska współczesna to jeden dźwięk — 
praca dla synów W ielkiego Narodu. 
Gwarancja szerzenia idei braterstwa 
^śród ludów. M usim y zapomnieć o 
wszelkich swoich swarach. Wspólny 
mteres narodowy w ym iga , by jak 
dawniej w rowach strzeleckich, tak 
dziś w propagandzie przeciw krzyżac­
k im  potomkom, zająć wspólny, zdecy­
dowany front. S ia ł rewizjonistyczny 
band h itle row skich domaga się 're w i­
zji ustalonych Traktatem W ersalskim 
naszych granic. Niemcy dopuszczają 
się krzywd prawnych i  fizycznych 
nad obywatelami Polakami, przebywa- 
jącemi w Rzeszy Niemieckiej. M ogiły 
niew innie rozstrzelanych przez żołdae 
two pruskie obywatt-li Polaków — sy­
nów naszego grodu w roku 1914 świad­
czą dokładnie o kulturze krzyżackiej.

Obywatele! Zaczem słońce m il-  
jardem słońc odbije się w stali rucho­
mej kolumny najeżonych ku zacho­
dowi bagnetów, musimy zaprotestować 
przed całym światem, że Niemcy żą­
dając zbrojeń, chcą wywołać burzę 
wojenną na całym święcie.

Obywatele! Nieęh duch Wasz bę­
dzie przebudzenia gromem! Niech Pol­
ska cała za przykładom naszego mias­
ta — ogłasza światu krzywdę pol­
skich braci. Wszyscy na manifestację 
przeciwniemiecka przed ratusz miasta 
Częstochowy! Będziemy solidarnie 
zwalczać drogą ku ltura lną wszystko 
to, co z ducha i m aterji pochodzenia 
niemieckiego. Wzywamy wszystkich 
obywateli do solidarnego frontu  prze 
ciw propagandzie krzyżackiej. Nie 
wolno Niemcom naruszać m ogił na ­
szych bohaterów narodowych!

Niech żyja Najjaśniejsza Rzeczpos­
polita Polska!

Ogólno społeczny Komitet 
Akcji Przeciwniemieckiej 

w Częstochowie.
„C z A S S o c h o w ta n k a "  r e d u k u ­

je .  Jak się dowiadujemy, fabryka 
.Częstochowianka” wym ów iła  pracę 
66 robotnikom, zatrudnionym na od­
dziale bawełny.

K l n o - T e a t r  „ A T L A N T I C
T ra g ic z n e  d z ie je  d w o jg a  is to t  w  k o ło ­
w ro c ie  życ ia  o p ra c o w a n e  w g  p o w ie ś - 

• c i ś w ie tn e j p is a rk i ś p.
ELIZY ORZESZKOWEJ p.t.

< | k  a  W rolach głów:
O  S3 i i i  K. ANKIEWICZóW 

NA, MCYBULSKI, ST SIELANSKI I CZ 
KONIECZNY

N ad p ro g ra m : ś w ie tn a  fa rsa  a m e ry k a n  
ska „Am erykańskie B ie lan y11

MORATORJUM!
Uchwalona przez Sejm ustawa z 

dnia 29 marca 1933 r. o ulgach w za­
kresie oprocentowania i term inów 
spłaty wierzytelności hipotecznych 
wobec ogłoszenia je j w dzienniku 
ustaw, stała się z dniem 10 b.m. pra­
wem obowiązującem.

Nowe u lg i odnoszą się już nietyl- 
ko do wierzytelności rolniczych, ale 
obejmują wszelkiego rodzaju w ierzy­
telności zabezpieczone hipoteką umow 
ną (umownem prawem zastawu) bez 
względu na to, czy dotyczą nierucho­
mości w iejskich, czy też m ie jskich,— 
oraz długów gruntowych.

Najdonioślejszym punktem ustawy 
jest przepis, że egzekucja kapita łu  po­
wyższych w ierzytelności niedopusz­
czalna jest do dnia 1 października 
1934 roku.

Odsetki od wierzytelności należne 
za czas od 1 kw ie tn ia  1933 r., choćby 
ju ż  zasądzone, zostają obniżone do 6 
proc. w stosunku roczDym.

Egzekucja odsetek jest dopuszczal­
na — o ile  jednak chodzi o sam ka­
pita ł, — to n ie ty lko  egzekucja, ale 
nawet wymaganie spłaty przed up ły­

wem i.X  1934 r. jest niedopuszczalne.
Wszelkie uprzednie umowy m ię­

dzy stronami zmierzające do zrzecze­
nia się dłużnika z korzystania z u lg 
niniejszej ustawy są nieważne.

W ierzycie l ma prawo domagania 
się wcześniejszej spłaty kapita łu  ty lko  
w  dwu wypadkach:

1) jeżeli zdolność płatnicza i moż­
liwości gospodarcze d łużnika pozwa­
lają mu na spłatę wierzytelności, — 
przyczem o okolicznościach tych orze­
kają sądy, a w ierzyciel obowiązany 
jest je  udowodnić;

2) w wypadkach, gdy d łużnik sam 
swoim czynem spowodował zm niej­
szenie się wartości Zabezpieczającej 
kapita ł hipoteki (np. zniszczył um yśl­
nie część nieruchomości itp.)

Ustawa niniejsza niedotyczy w ie ­
rzytelności zabezpieczonych kaucją h i­
poteczną (hipotekę zabezpieczającą) 
oraz wierzytelności insty tucy j kredytu 
długoterminowego, banków państwo­
wych, spółdzielni, komunalnych kas 
oszczędności i  innych tego rodzaju in ­
stytucyj.



Nr. Rtj

W ybo ry  radcy d c  Szby Ro!" 
niczej w Kielcach. w  p ią tek, 21 
om. o godz. 12 w sali Rady M ie jsk ie j 
odbędzie się zebranie ro ln ików  z po- 
w ia ta  częstochowskiego celem doko­
nania wyborów  jednego radcy do 
Izby Rolniczej w Kielcach.

Ofiary. Dr. P. Szaniawski złożył 
w administracji „Słowa" na bezrobot­
nych 8 złotych.

Odebranie debitu pismom 
niemieckim M ih isterstw o Spraw 
Wewn, odebrało deb it na całym  te re ­
n ie  R zp lite j następującym  pismom 
n iem ieck im : „B e rlin e r Tageb la tt” ,
„B e rlin e r Ilu s tr. Z tg .”  i  „B reslauer 
Neueste N ach rich ten ” .

Sprostowanie, w  ogłoszeniu o 
konsurs ie  na stanow iska: naczelnika 
w ydz ia łu  zdrow ia i  op iek i społecznej, 
naczelnego lekarza chirurg icznego, na 
czelnego lekarza szpita la dla chorych 
zakaźnych, podanym  przez Tymczaso­
w y  Zarząd m iasta w  Nr. 88“ „S tówa 
Częstochowskiego” z dnia 15 bm, za­
k rad ła  się pom yłka. W  w ierszu: „W y  
nagrodzenie w ed ług  V I I  stopnia s łuż­
bowego p lus 50 proc. dodatek kom u­
n a ln y ” w inno być 5 proc., a n ie 50 
proc., ja k  m y ln ie  podano.

Zamach samobójczy z ne* 
dzy. W m ieszkaniu w łasaem przy 
u l. W iśn iow ej 10 na O statn im  Groszu 
ta rgnę ła  się na swe życie, w yp ija jąc  
znaczną dozę kwasu solnego, 38 le tn ia  
W eron ika  W rona, zamężDa. Pogotowie 
ra tunkow e po udzie len iu  dssperatce 
p ierwszej pomocy, przew iozło ją  do 
szpita la zapasowego przy u l. Waszyng 
tona, gdzie pozostaje na ku ra ji. Życiu 
je j n ie zagraża niebezpieczeństwo.

W rona pozostawała już od d łuż ­
szego czasu bez pracy, k tó re j m im o 
w sze lk ich  starań nie m ogła otrzymać. 
Gdy do domu zaw ita ł g łód —  niesz­
częśliwa kobieta postanow iła  pozbawić 
się życia.

Szklarczyk zbadany zosta« 
nie przez psychiatrów. Zabójca 
sp. Zb ign iew a Kobylańskiego, inż. Jó ­
zef SzKlarczyk, przebywający dotąd 
w  szp ita lu  Panny M arji, poddany 
zostanie w kró tce  z polecenia sędziego 
śledczego badaniu psychjatrycznem u. 
Sędzia śledczy w yda ł ju ż  nakaz aresz 
tow ania  Szklarczyka, lecz do czasu 
zbadania przez psych ia trów  zabójca 
przebywać będzie nadal w  szpita lu.

Walne zebranie keta paA. 
1. O. P. P. Zarząd ko ła  pań L  O. P. P. 
zaw iadam ia panie cz łonk in ie , że 26 
o godz. 18 w pierw szym  a o godz. 
18.40 w d rug im  te rm in ie  odbędzie się 
w  sali starostwa walne zebranie z 
następującym  porządkiem  obrad:

W ybór prezydjum , sprawozdanie 
zarządu, sprawozdanie k o m is ji re w i­
zy jne j, uzupełn ia jące w ybory do za­
rządu, w ybór ko m is ji rew izy jne j, bud ­
żet i plan pracy, w n iosk i.

Po zebraniu p. 5j. B ryka lska  w y ­
g łos i odczyt p. t. „Uszczeln ienie po- 
m ieszcheń” .

. S Ł O W O "

Dźwiękowe „GSANO-KSiiO
Dziś dnia 16 kwietnia 1933 r. i dni następnych

i fS

KAROLINA LUBIEŃSKA, IGO SYM, ZBYSZKO SAWAN i KAZIMIERZ 
KRUKOWSKI w w ielkim  polskim film ie  dźwiękowym p t

P A Ł A C N A K Ó Ł K A C H
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Praktyki karygodne.
■/akkolw iek by na zjaw isko to zapa­

tryw ać  się, uznać je  należy za szkod li­
we i  karygodne, Stanowczo karygodne. 
N ad  szkodliwem i z jaw iskam i tego rodza ju  
do porządku dziennego przechodzić n ie  
ivolno, bo d z ia ła ją  one niespostrzeżenie, 
lecz systematycznie, ja k  pow olna, lecz 
bezwzględna truc izna, za tru w a ją  zdrowy  
organizm  społeczeństwa n ieufnością, któ­
ra  zawsze w yw iera  w pływ  destrukcyjny.

M am y przed sobą d rukow any kwes- 
tjona rjusz  spółdzielczego B anku  L u d o ­
wego z n  o. w Częstochowie. Kwestjo- 
n a rju sz  ten wręczany bywa do wypeł­
n ia n ia  członkom, ubiegającym się o po­
życzki. W  czterech punktach zasadni­
czych ujęte są w a ru n k i, n a ja ld c h  członek 
może otrzym ać pożyczkę. W  istotę tych  
w arunków  w n ikać  narazie  n ie  chcemy, 
bo jest to wewnętrzna sprawa B a n ku  i  
spółdzielców. A le n ie możemy milczeniem  

pom inąć p u n k tu  drugiego, k tó ry  bezsprzecz 
nie  k w a lif ik u je  się na temat do rozioa 
zań prokuratorskich.

2). Oto on w pełnem brzmieniu'.
Zarazem p rzy jm u je  następujące do­

datkowe w a ru n k i, mające mnie obowią­
zywać w razie  p rzyzn a n ia  m i te j po ­
życzki: a 1 W razie  spadku wartości zło­
tego polskiego w stosunku do dolara St. 
Zjedn. P ó łn . Am. obowiązany będą w y­
n ik łą  różnicę m iędzy dniem o trzym ania  
pożyczki, a dniem je j  sp łaty pokryć w 
gotówce ewent. proszę o potrącenie należ­
ności z powyższego ty tu łu  z u d z ia łu  me­
go oraz z sum moich znajdu jących się 
na różnych rachunkach w B anku .

W 15 roku  niepodległości Państwa  
Polskiego, kiedy w a lu ta  zlotowa zw y­

cięsko p rze trw a ła  wszystkie katastro fa lne  
przesilen ia  giełdowe, kiedy z ło ty po lsk i 
s tanow i n iezachwianą loalutę w obiegu 
kra jow ym  i  zagran icznym , kiedy w yw al­
czył sobie p raw a obywatelskie na g ie ł- 
dąch światoioych i  cieszy się ich całko- 
wiłem  zaufaniem  w Częstochowie zn a j­
duje się in s ty tu c ja  bankowa i  to spół­
dzielcza i  to jakoby ludowa, k tó ra  zau­
faniem  złotego nie darzy, prze io idu je  je ­
go spadek i  zabezpieczenia s tra t szuka 
to ku rs ie  dolara  St. Z jedn. A m eryk i P ó ł­
nocnej.

Jedynie na podstawie zacytowanego 
fa k tu  z'aryzykowac można tw ierdzenie, 
że B a n k  Ludow y dostał się stanowczo 
w ręce niewłaściwe, n ic  wspólnego a n i 
ze spółdzielczością, a tern m nie j z klasą 
lu d u  n ie  mające

Sam ten fa k t dostatecznie toskazuje, 
że bank opanoioany został przez k likę  
bezwstydnych karjerow iczów, obrzyd liw ie  
międzynarodowych, d la których n ie  istn ie je  
a n i p a tr jo tyzm , a n i n iedola lu d u  p ra ­
cującego—-istnieje ty lko  w łasna kieszeń. 
Dlatego w ostatn im  a rtyku le  określiliśm y  
B a nk  Ludow y, jako  tw ierdzę endecji

Jeżeli władze nadzorcze B a n ku  ' L u ­
dowego n ie  zw róc iły  uw ag i na ten bar- 
dzie j n iż  skandaliczny w arunek s taw ia ­
n y  spółdzielcom, to sprawą tą za jąć  się 
w in n y  władze prokuratorsk ie  i  w p rz y ­
k ładny  sposób pouczyć panów ende­
ków o konieczności poszanowania naszej 
lua lu ty  polskiej. Bo jes t to ordynarne  
podważanie za u fa n ia  mas do złotego p o l­
skiego.

_ Karygodne p ra k ty k i pana  Januszew­
skiego muszą muszą się skończyć! '

Prsy wspólnym stole wielkanocnym zasiadła 
rodzi na czytelnicza „Słowa Częstochowskiego
W ubiegłą sobotę dn. 15 bm. tra ­

dycja w ielkanocna zgrom adziła w  lo ­
ka lu  naszej redakc ji liczną reprezen­
tację m iejscowego obozu współpracy 
z rządem Marszalka P iłsudskiego oraz 
społeczeństwa m iejscowego, tworzące­
go dziś w ie lką  rodzinę czyte ln iczą 
„S łow a Częstochowskiego” . Za skro- 
m nem i sto łam i redakcyjnem i zasiedli 
m iędzy innym i, by. podzielić się przy 
tradycyjnem  ja jku  życzeniam i: poseł 
dr. B iiuchow ski. prezes BBW R. dyr. 
D. Zbierski, dyr. P łodow ski, prezes 
Zw. Leg jon is tów  dyr. Kobyłecki, pre­
zes Zw. Inw a lidów  m gr. K u rkow sk i, 
przedstaw icie l Z. Z. Z. p. W . Sw ięcki, 
p rzedstaw icie l Legjonu M łodych m gr. 
P iku ła , redakto rka  St. Szadkowska, 
kom. Sobieski, prof. W róbel oraz lic z ­
n ie  p rzyby li przyjacie le i czyte ln icy  
naszego pisma, członkow ie spółdzie ln i

Tenis.
POZNAN. W  spotkan iu  w  czasie 

z W arm ińsk im , T łoczyńsk i 
w yg ra ł 9:7, 6:4, 6:2.

Pitka nożna.
SOSNOW IEC. Polska —  Czecho­

słowacja 1:1.
W śród n iezw ykłego zainteresowa­

n ia  szerokich kó ł sportow ych odbyło 
s ię  niedzie lne spotkanie m iędzy P o l­
ską a Czechosłowacją, o m istrzostw o 
robotn icze E uropy, zakończono re m i­
sow ym  w y n ik ie m  1:1. Fata lna pogoda 
u n ie m o ż liw iła  postaw ienie g ry  na od­
pow iedn im  poziomie. M im o jednak 
przewagi Czechów, k tó rzy  do przerw y 
górow a li nad naszą reprezentacją, 
w y n ik  1:1 jes t zupełnie zasłużony, 
choć ja k  tw ie rdzą  n iek tó rzy  m og liśm y 
w ygrać 2:1.

K A TO W IC E . Ruch— Podgórze 4:1.
M im o am bitne j g ry  benjam inka 

l ig i,  huraganowe a tak i Ruchu, u w ie ń ­
czone każdorazowo bramką.

IF C — W isła 5:2.
KR A K O W . D F C -W is ła  4:1.
D FC — Cracowia 3 : 1.
W A R S Z A W A . Gedania —  W a r­

szaw ianka 5:2.
Leg ja— Gedania 4:2.
HAM BURG . Ham burger S. V . — 

W . A . C. 2:2.
W . A . C. —  F. C, N iim b e rg  3:1.

ZAGRZEB. W a cke r—  Hash 2:2. 
BR U KSELA. Sportc lub (W iedeń)— 

Exa ls ior 3:0.
KOPENHAGA. U jpest — Frem 5:0. 
BU KARESZT. Sparta (Praga) —  

Venus 3:2.

* MNazwa klubu Gier Pkt Stos. br.
R uto 3 4 10:0
Warta 1 2 4:0
Cracovia 1 2 3:0
W isła 1 2 2:0
Garbarnia 1 0 0:6
Podgórze 3 0 1:11

wydaw nicze j „Prasa” , personel redak" 
cy jny  i techniczny „S łow a Częstocho­
w skiego”  itd .

To zgromadzenie się w  skrom nym  
loka lu  re dakcy jnym  m iejscowego oby 
wateiskiego czynn ika państw ow otw ór- 
czego, m nóstwo życzeń św iątecznych, 
ja k ie  nadesłano nam pocztą ze w szyst­
kich n iem al zakątków pow ia iu  często­
chowskiego, serdeczny nastró j, panu­
ją cy  podczas tradycy jne j uroczystości 
dzielenia się ja jk ie m  w ielkanocnem , 
je s t wyrazem solidarności uczuć, k tó ­
re ożyw ia ją  uśw iadom ione społeczeń­
stwo zgrupowane pod sztandaram i Bu 
dowoiczego Po lsk i, Pierwszego M ar­
szałka Józefa P iłsudskiego, oraz św iad­
czy, że „S łow o Częstochowskie” uczuć 
tych  jest żyw ym  w yk ła d n ik ie m , że 
pismo nasze w  służbie dla społeczeń­
stwa spełnia swe is to tne zadanie, kon 
so lidu jąc m iejscow y czynn ik  obywa­
te lsk i, społeczny i ideow y.

Skradzione z ę b y .. .  Do korn i-
sarjatu p o lic ji zg łosił się p. Abram  
Grynszpan, k tó ry  zw róc ił sw ym  w yg lą ­
dem natychm iast uwagę dyżurnego 
przodownika, bow iem  na tw arzy  p. G. 
m a low a ł się sm utek g łęboki. Zapyta­
ny o przyczynę swego zm artw ien ia  p. 
A bram  opow iedzia ł co następuje: za­
cna jego połow ica, udawszy się na 
spoczynek, położyła na okn ie  swą 
szczękę ze sztueznem i zębami porce­
lanowem u Zęby te zabrał sobie „na pa 
m ią tk ę " ja k iś  złodziej, pozbawiając w  
ten sposób żonę meldującego możnoś­
c i spożywania darów bożych w  cza­
sie św iąt. Pani Grynszpan zmuszona

CZĘSTOCHOW A. Św ięta w ie lka ­
nocne oyiy  dalszym ciągiem  rozg ry ­
w ek o m istrzostw o klasy A.

Na boisku Stow. M łodzieży P o l­
sk ie j w d rug im  dn iu  św ią t odbyło się 
spotkanie pomiędzy V ic to rią  a B ry 
gadą, zakończone w yn ik ie m  rem iso ­
w ym  1:1.

Bardzo w ie le  ciekaw ych i n iebez­
piecznych m om entów  g ry  ca łkow ic ie  
nie wykorzystano dla podniesienia 
cyfrowego w yn iku .

Mecz T uryśc i —  Skra dał w . o. 
3 : 0.

W M yszkow ie rozegrany został 
mecz m iędzy Myszkowem  a W artą  
(Zaw iercie) z w yn ik ie m  rem isow ym  
2 : 2 .

\
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dać w aptekach i składach aptecznych.

jest głodować przez k ilk a  dn i, bow iem  
w  czasie św ią t, 1110 HIOŻ0 się pod- 
dać zabiegom d e n t y s t y c z n y m ,  
bo zabrania tego ry tu a ł żydow ski, k tó ­
rego w yznaw czynią gorącą jes t po­
szkodowana.

N askutek skarg i męża g łodującej 
n iew ias ty , po lic ja  wszczęła energiczne 
poszukiwania za bezlitosnym  złoczyń­
cą. Czy p. Grynszpan odzyska swe 
sztuczne zęby —  niewiadomo.

Proces o mord w Tratsko> 
lasach na wokandzie sądu a- 
pelacyjnego. Głośna orze*. dłuższy 
czas sprawa Tadeusza Kosztulskiego, 
skazanego przed n iedaw nym  czasem 
na 12 la t w ięzien ia  za żonobójstwo — 
znajdzie się na wokandzie sądu ape 
lacyjnego w  W arszaw ie w  dn iu  12 
maja, gdyż K osztu lsk i odwoła ł się od 
w y ro ku  sądu okręgowego.

D ru g i oskarżony w tym  procesie 
Z ygm unt Skassa, został —  jak  w iado ­
mo —  un iew inn iony . W obec tego, że 
p rokura to r w yroku  tego nie zaskarżył, 
w y ro k  upraw om ocn ił się.

Strzał do zięcia. Do domu 
Nr. 77 przy u lic y  M ick iew icza , okołu 
godz. 19 tej dn ia  17 b. m. p rzyby ł 
W itko w sk i W ładys ław  (Mała 29) wraz 
z kolegą sw o im  Tadeuszem Dzierz- 
gow sk im , a ponieważ zam ieszkały w 
ty m  domu gospodarz i  teść W itk o w ­
skiego, Ignacy M arlińsk i, obaw iając 
się W itkow sk iego , z k tó rym  m ia ł za­
ta rg  na tle  nieporozum ień rodzinnych 
odm ów ił wpuszczenia p rzyby łych  do 
m ieszkania w iedz ia ł bow iem , żemoże 
dojść do aw antury.

W tedy W itk o w s k i w yw a ży ł fu rtkę , 
prowadzącą do posesji teścia swego i  
u s iło w a ł dostać się do m ieszkania. — 
M arliń sk i, w iedząc, że może dojść do 
zdemolowania m ieszkania w ys trze lił 
w  k ie runku  W itkow sk iego , ran iąc go’ 
w  prawą rękę.

Ponieważ rana okazała się lekką, 
ku la  bow iem  przesyła ty lk o  m ieśnie, 
W itkow sk iego  pozostawiono na ku ra ­
c ji w  domu.

Z bagnetami I batami w re­
kach. Do m ieszkania Tadeusza W ie ­
czorka (O lsztyńska 70) p rzyb y li Cze­
sław  Rak (Złota), Czesław Maj (M a­
rys ia ), Józef P io trkow sk i (O lsztyńska), 
W ładys ław  Zagórski (Słoneczna), A n ­
drzej Szwed (Złota) i Franciszek Ole 
s iń sk i (Nowow iejska) i u s iło w a li 
pobić W ieczorka. D z ięk i jednak tem u 
że w  porę zdoła ł się on u k ry ć  w  
m ieszkaniu, u n ikn ą ł samosądu a o 
zajściu z łożył zameldowanie p o lic ji, 
k tóra  prowadzi dochodzenie w  tej 
spraw ie.

„Powitanie wiosny” . Połączo­
ne patronaty g im naz jum  im . H. S ien­
k iew icza  urządzają 22 b. m., o godz. 
20 te j, w sali tegoż g im naz jum  zaba­
wę towarzyską p. n. „P ow itan ie  w io s ­
n y ” . Na całość złoży się w ie le  atrak- 
cy j i niespodzianek. Uwagę zwracać 
będą oryg ina lne  dekoracje. Do tańca 
przygryw ać będzie jazz-band. W ejście 
1 zł. 75 gr, —  z prem ią.

Z RADOMSKA.
Sekcja organizacyjna ob­

chodu 3 Maja. W io *h lu  P. Ws 
w  Radomsku odbyło się zebranie sek­
c ji o rganizacyjne j urządzenia obchodu 
3 Maja. Na przewodniczącego w ybrano 
p. Eugenjusza P etrykow skiego ,“ sekre­
ta rzow a ł p. Stefan. R yb ick i poczem 
przystąpiono do podzia łu prac pom ię ­
dzy poszczególnych członków  sekcji. 
Za ła tw ien ie  propagandy w  prasie, 
pow ierzono p. p,: Sw iderskiem u,
Jungow i, S ękiew iczow i i  Pańskiem u. 
Sprawę dekoracji i ilum inac ję  m iasta  
p. p.: D r. Bobińskiem u, por. K rup ie , 
St. K aurze low i i dr. Sobrańskiemu, 
przyezem  postanowiono zw rócić się z 
prośbą do starostw a za pośrednictwem  
kom ite tu  m ie jsk iego o nakazanie i lu ­
m inow an ia  u lic , k tó re m i będą prze­
chodzić, oddzia ł, biorące udzia ł w  cap 
s trzyku . Sprawę nabożeństwa pow ie ­
rzono p. p.; P e trykow sk iem u i  R yb ic ­
k iem u.

Organizację capstrzyku, de filady  i 
zawodów sportow ych powierzono p.p.: 
kp t. Moniuszce, prof. Hodurze i  por. 
L u d w ik o w i.

Na tem  zebranie zakończono. Na­
stępnie wyznaczono na dzień 21 b. 
godz. 19 w  tym że loka lu .

Dalszy ciąg na str. 4>ej.

Pamiętajcie o bezrobotnych.
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Groźny pożar w powiecie.
W e wsi Zalesie, gm. Wielgomłyny na 
strychu domu p Franciszka D ębskie­
go wskutek wadliwej budowy komina, 
wybuchł pożar, który przeniósł się na 
sąsiednie zabudowania. Pastwą pło­
mieni padło: 7 domów, 7 obór, 7 s to­
dół i 10 szop oraz około 105 mir. 
żyta, 2 metry pszenicy, 2 mtr. grochu, 
2 mtr. łubinu, 3 prosięta, 8 kur i 
sprzęty domowe, których nie dało się 
wyratować, przedstawiających wartość 
na ogólną sumę 36 tysięcy złotych.

Czyje pieniądze! W iednym 
ze sulepów maauf iiitury w Radomsku 
pozostawiono, prawdopodobnie przez 
zapomnienie w dniu 10 b. m. 30 zt. 
gotówką. Pieniądze te odebrać można 
w komisariacie policji.

T kbaju .
=  SAM SIEBIE POLECAŁ JAKO RAD­

CA MINISTERSTWA... Mieszkaniec Mię 
dzylesia Józef Kaczkowski był akwi­
zytorem ogłoszeniowym do księgi a- 
dresowej i telefonicznej w Polsce.

Nie upoważniony przez nikogo, 
postanowił jednak inkasować rozmaite 
sumy od klijentów do własnej kiesze­
ni. Przed odwiedzeniem klijenta Kacz 
kowski zwracał się telefonicznie i 
przedstawiał się za radcę ministerjal- 
nego, rekomendując akwizytora, który 
ma się zgłosić z tem, żeby jednocześ- 
nie otrzymać zaliczkę.

Protegując w ten sposób... siebie 
samego, Kaczkowski zjawiał się nas­
tępnie u klijenta i wyłudzał pieniądze. 
W  ten sposób Kaczkowski naciągnął 
kilkanaście ftrra. Schwytano go wresz 
cie i osadzono go w więzieniu.

=  SYMULUJĄC OBŁĘD, WYRZUCIŁ 
SYNA PRZEZ OKNO Śląska straż g ra ­
niczna zlikwidowała w ostatnich dniach 
szajkę przemytników, na czele której 
stał konduktor kolejowy z Katowic i 
właściciel 3-piętrowej kamienicy, Jó ­
zef Polaczek.

Skonfiskowano u niego 55 kg. ro ­
dzynków i większą ilość zapalniczek. 
Do szajki należeli jeszcze: Jadwiga 
Polaczkowa, Robert Sągała, Antoni 
Oczkowski oraz Edward Kandzia.

Przy aresztowaniu Polaczek stawiał 
czynny opór, a następnie symulował 
warjata. Chwycił on swego kilkulet­
niego synka za nogi i wyrzucił przez 
okno parterowe na ulicę. Szajka była 
czynna od dłuższego czasu.

ZE ŚWIATA.
X  SROGA KARA. Miss Aniela Ter- 

sini, młodziutka kelnerka jednej z 
tawern londyńskich zaskarżyła do s ą ­
du znanego włoskiego boksera Primo 
Carnerę o niedotrzymanie obietnicy 
małżeństwa. Jak  powiedziano w skar­
dze, piękna panna tylko wskutek bez­
granicznego zaufania, pokładanego w 
narzeczonym, pełniła przez czas d łuż­
szy z całem poświęceniem obowiązki 
przyszłej małżonki Carnery. Za tę przy 
jemność, nieodpokutowaną związkiem 
ślubnym zapłaci teraz champion Car- 
nera 50.000 złotych, gdyż sąd skazał 
go na taką grzywnę.

X  EUROPA TAŃCZY „Nl“. Dorocz­
ny kongres międzynarodowy „profe­
sorów” tańca w Paryżu wybrał na 
sezon najbliższy taniec—ni to mazur, 
ni to polka mazurka—może dlatego 
nazywa się n i”.

Jes t  to taniec figurowy pełen g r a ­
cji nieco staroświeckiej i „pod muzy­
k ę ”, opartą na „starych” motywach.

Podobno wybór tego tańca prze­
szedł głosami przeważnie starszych 
„profesorów”, z ubiegłego stulecia 
i wobec tego grozi cywilizacji euro­
pejskiej nowy rozłam: młodotancerze, 
fanatycy rzewnego tanga chcą prze- 
przeć nową „Rebekę”.

Drugim powodem oburzenia mło­
dych tancmistrzów na starych ramo­
lów jest oświadczenie się Kongresu 
przeciw maratonowi tańca, t. j. słyn­
ny rekordom wytrzymałości tańca, 
kończącym się mdleniem ofiar tych 
idjotycznych wyczynów. „Młoda E u ­
ropa” taneczna broni tych rekordów, 
jako dowód tężyzny nowoczesnego po

Powstańcy śląscy na frondę akcji bojkotowej.
KATOWICE. Odbyło się tu  zebra­

nie prezesów grup Związku Pow stań­
ców Śląskich, reprezentujących 4,285 
członków, na którem uchwalono rezo­
lucję, że zebrani domagają się na tych­
miastowego zawieszenia wszystkich 
dzienników i wszelkich czasopism nie­
mieckich oraz odebrania debitu w szyst­
kim  niemieckim dziennikom i czaso­
pismom, rewizyj wszystkich bibljotek 
i wypożyczalni książek niemieckich, 
które zawierają niemieckie paszkwile 
na najświętsze uczucia narodowe pol­
skie, zakazu wyświetlania filmów nie­
mieckich, wydania rozporządzeń, aby 
wszelkie napisy i reklamy publiczne 
były wystawiane wyłącznie w języku 
polskim.

Następnie żądają zakazu publicz­
nego noszenia odznak niemieckich, jak  
np. czapek gimnazjalnych, rozwiązania

wszystkich związków niemieckich, na 
które pada choć cień nielojalności wo­
bec państwa polskiego stanowiących 
zasadniczo awangardę drużyn h itle ­
rowskich.

Konieczne jest natychmiastowe w y ­
dalenie wszystkich obywateli niemiec­
kich oraz zwolnienie z pracy wszyst­
kich Niemców i procentualne obniże­
nie szkół mniejszościowych do takiej 
ilości, jaką posiadają Polacy w Niem­
czech.

Zebrani domagają się zakazu uży­
wania w ciałach samorządowych i ko­
munalnych języka niemieckiego, ode­
brania wszelkich koncesyj Niemcom, 
bojkotu towarów i sklepów niemiec­
kich, oraz piętnowania publicznego 
wszystkich tych, którzy kupują u 
Niemców.

Otwarcie szkoły szybowcowej w Polichnie.
Komitet powiatowy LOPP w Czę­

stochowie podaje do wiadomości, że 
otwarcie w roku bieżącym szkoły szy 
bowcowej LOPP w Polichnie nastąpi 
dnia 10 maja rb. i szkoła czynną bę­
dzie bez przerwy do 1 listopada rb

Program szkoły obejmuje: naukę 
pilotażu na szybowcach do kategorji 
A i B dla kandydatów surowych; na­
ukę pilotażu na szybowcach do k a te ­
gorji C dla kandydatów, posiadających 
dyplom pilota kategorji B; trening 
dla Dilotów szybowcowych.

Kursy trwają zasadniczo 1 miesiąc 
i dzielą się na dwa okresy szkolenio­
we, rozpoczynające się każdego 1 i 15 
miesiąca. W razie nieuzyskania w cza 
sie jednego kursu kategorji, za którą 
niszczona została zapłata, może być 
przedłużone szkolenie na dalsze dwa 
tygodnie bez dopłaty.

Do szkoły przyjmowani bądą kan­
dydaci od lat 16 w zwyż. Małoletni 
dołączają do podania deklarację rodzi­
ców, poświadczoną (przez gminę, m a ­
gistrat, policję lub notariusza itp.), ze 
zwalającą na pobyt na kursie.

Wraz z podaniem należy nadesłać 
świadectwo urzędowego lekarza o o- 
becnem stanie zdrowia kandydata, ze 
zwalającem na latanie.

Podanie z załącznikami o przyję­
cie należy wnosić jaknajwcześniej, aby 
sobie zapewnić wybór pożądanego ter 
minu. Podania wniesione później jak 
na dwa tygodnie przed rozpoczęciem 
danego kursu nie będą na ten  kurs 
uwzględnione.

Kandydaci winni zgłaszać się do 
szkoły wyłącznie na pisemne lub tele 
graficzne wezwanie komitetu woje­
wódzkiego LOPP w Kielcach i b e z ­
względnie w terminie, w wezwaniu 
podanym.

Opłaty wynosić będą: za szkolenie 
w pilotażu do kategorji A — zł. 60; 
w kat, B — zł. 40; w kat. C. — zł. 25.

Za loty treningowe (okres 2 tygod 
ni) zł. 20 dla mężczyzn członków ae­
roklubów i kół szybowcowych LOPP. 
Kobiety (członkinie) wyżej wymienio­
nych organizacyj opłacają za szkole­
nie 50 proc drożej. Niezrzeszonych o- 
bowiązują podwójne stawki.

Dodatkowo sumę w stosunku 20 
proc. od optat szkolnych na fundusz 
leczenia wrazie mogących zajść wy­
padków.

Wyżywienie, zakwaterowanie i do­
jazdy na szybowiska wynosić będą do 
zł. 4 dziennie. Opłaty te mają być o- 
płacane do rąk restauratora tygodnio­
wo zgóry.

Opłaty za szkolenie i na fundusze 
leczenia winny być niezwłocznie prze 
syłane po zawiadomieniu o przyjęciu 
kandydata. Kandydaci, którzy nie 
wniosą opłat, nie będą dopuszczeni 
do szkolenia. Konto w PKO komitetu 
wojewódzkiego LOPP w Kielcach Nr. 
63262.

Komitet wojewódzki zastrzega so­
bie, że nie bierze odpowiedzialności 
materjalnej z powodu mogących zajść
podczas szkolenia wyp ad kó w.

Spragnieni piwa Amerykanie.
Jak  Amerykanie spragnieni byli 

piwa, tego dowodzą wiadomości, n a d ­
chodzące o przebiegu pierwszego dnia 
„mokrego” w Stanach Zjednoczonych, 
t. j. dnia, w którym na mocy niedaw 
nej uchwały parlamentu am erykań­
skiego, zaczęto sprzedawać publicznie 
w większości stanów piwo, choć za­
wierające tylko 3.2 procent alkoholu, 

Zapotrzebowanie piwa we w szyst­
kich restauracjach, hotelach i sklepach 
artykułów spożywczych było tak ol­
brzymie, że przewyższało najśmielsze 
nadzieje piwowarów.

W dniu tym wypito nie mniej, niż 
półtora miljona antałków piwa, t. j. 
prawie cały zapas przygotowany przez 
browary amerykańskie w ciągu osta­
tnich kilku miesięcy, gdy się już spo­
dziewano zniesienia prawa o prohi­
bicji.

Wobec tego, tak jak niedawno ban­
k i amerykańskie musiały wobec n a ­
głego przesilenia zamknąć na pewien 
czas swe podwoje, teraz musiały to 
uczynić browary, aby przygotować 
świeże zapasy piwa i unormować je­
go snrzedaż.

Ogłaszając o tem  zarządzeniu, zwią 
zek piwowarów kalifornijskich zazna­
cza, że sytuacja przewyższa siły ludz. 
kie. „Czegoś podobnego nie mogliśmy 
w żadnym razie przewidzieć”.

Spragnieni więc piwa Amerykanie 
. . . .  _ . muszą znów czekać cierpliwie zanim

kolenia stara  chce je jak widać wy- browary zaspokoją nareszcie w pełni 
plenić. ich pragnienie.

Dodajmy, że uruchomienie browa­
rów w Stanach Zjednoczonych nietyl- 
ko ożywiło obroty handlowe, lecz 
także dało pracę kilkuset tysiącom 
ludzi.

Krwawa walka o piękną cygankę,
W pewnej wsi w Bośni doszło do 

krwawego starcia międży dwoma ple 
mionami cygańskiemi. W czasie bójki 
jeden cygan był zabity, a dwudziestu 
k ilku odniosło ciężkie rany, w tem  
dwu śmiertelne, ,

Starcie wywołała młoda kobieta- 
wyjątkowej urody, którą matka sprze­
dała za 700 dynarów wrogiemu rodo­
wi cvpafiskiemn.

X  NOWA TEORJA POWSTANIA ZIE­
MI WEDŁUG WIEDEŃSKIEGO PROFESO­
RA. Wiedeński prof. E. Jaaecke  w y­
wodzi w czasopiśmie „Umschau”, że 
ziemia była niegdyś kulą ognisto-lo- 
dową, która z powodu promieniowania 
oziębiła się i przemieniła w kulę o- 
gnisto płynną.

Kula ta przemieniła się przy 50.000 
stopniach C w dwa rodzaje płynów o 
różnej gęstości. Przy dalszej utracie 
ciepła rozpoczęło się stygnięcie tam, 
gdzie ciśnienie było największe, t. j. 
w środkn ziemi, przy 25.000 stopniach 
około 2 miljonach atmosfer. Jądro zie- 
mi zwolna się zwiększało, równocześ­
nie zaś poczęła się tworzyć skorupa 
zewnętrzna ziemi, która dotychczas u- 
rosła do 100 km. grubości. Płynna

część ziemi, znajdująca się między 
jądrem a skorupą, ma grubość 1100 
km. Obecnie nie ulega stan ciepłoty 
ziemi więszym zmianom.

Prof. Jaaecke  sądzi, że opisany 
przezeń proces stygnięcia ziemi od­
był się także na innych ciałach nie­
bieskich, jak  np. na księżycu i na Mer­
kurym.

X  ŚWINIA JAKO REKLAMA W KINIE
W małem miasteczku Donauwortb, w 
Bawarji, niezbyt daleko od MoDachjum 
są także aż dwa kinematografy, kon­
kurujące ze sohą zawzięcie. Dyrekto­
rowi jednego z tych kin, udało się, 
po długich targach, dostać taśmę z 
„Ben-Hurem”. Taśma kinowa była 
trochę niekompletna i mocno już strze 
pana przy wyświetlaniu. Nie szkodzi? 
Zawsze to .Ben  H ur”, na którego ty ­
le tysięcy widzów się cisnęło i to na 
całym świecie. Mieszkańcy m iastecz­
ka i okolicy polecą z pewnością na 
widowisko, a konkurent spuchnie z 
zazdrości.

Tymczasem „Ben Hur” nie bardzo 
przyciągał mieszkańców. Na trzeciem 
przedstawieniu już były pustki. Kon­
kurent zacierał ręce. Ale dyrektor ki­
na wpadł na inny pomysł. I oto, za 
następnym razem wystawiono ogło­
szenie:

— Każdy, nabywający bilet na 
„Ben Hura”, będzie miał, po skończe­
niu widowiska, prawo do uczestnicze­
nia w loterji i do wygrania dwu cent 
narów ważącego wieprzka.”

Zabitego wieprza wystawiono obok 
kasy biletowej, więc każdy mógł po­
dziwiać ładne, tłuste  mięso.

Dopiero ten sposób poskutkował, 
a sala kina zapełniała się co wieczór 
(w dzień była to stajnia) kilku se tka­
mi ciekawych a chciwych wieprzowi­
ny widzów.

Go u ł y u j n j  dziś przez Radjol
W A R S Z A W A  18 kw ie tn ia  

11.40 Codz P rz e g lą d  P ra sy  P o lsk ie j  11.50 
Kom. m e teo r .  Gł. W ojsk .  S t.  M eteor,  d la  
kom un, lo tn iczej.  11.57 S y g n a ł  czasu. 12.05 
P ro g r a m  na dz. bież. 12.10 P ły ty  gram of 
13.20 Kom, P.I.M. 15.10 Kom. Inst.  Eksport-  
15.15 Kom. gosp. 15 30 K ron ika  h a rc e r sk a .  
15.45 P ro g r a m  d la  dzieci.  16.00 P ły ty  g ra -  
m ef  16:20 O dczy t d la  m a tu rz y s tó w  (Dział 
H is to r ja )  p.t. „N apo leon  a Połska" ,  wygł. 
p ro f .  H, Mościcki. 16.40 „ C z te rd z ie s to le c ie  
p rac y  p isa rsk ie j  Jó z e fa  P i łsud  kiego", w y  
głosi p. W. Malinowski. 17.00 O dczy t  z. 
Wilna. 17.20 P ły ty  >ramof. 17.40 „Pałac a 
bez ro b o c ie " ,  w y g ł  p. L. Landau . 17.55 
P ro g r a m  n a  dz. n a s t  18.00 O d cz y t  dla ma. 
t u r z y s tó w  (Dzia ł B io log ja )  p.t. „Z agadn ie  
n ia  fo rm y  w  św ie c ie  o rg a n iz m ó w " ,  w ygł.  
prof.  S. Sum iński.  18 20 W iadom . b ieżące .  
18.25 O d c z y ty w a n ie  w ie r sz y  z a k w a li f ik o ­
w a n y c h  p r z e z  ju ry  do k o n k u rsu  p o e ty c ­
kiego P.R. 20.00 Rozm aitości.  19 20 S k rz y ń  
k a  poczt. ro ln . omówi, inż, W . T a rk o w s k i  
19.30 F e l je to n  l i t e r a c k i  p. t. „ P ie śn ia rz  
p o w s ta n ia  s ty c zn io w e g o  (M ieczys ław  R o- 

: m anow sk i) ,  wygł. p, M. D ąbrow sk i .  19.45 
P ras .  Dz. Badj. 20.00 K once r t  ork. j a z z o ­
w e j  pog  dyr. H. W a r s a  20.55 W iad  sport .  
21.00 Dod. do P ra s  Dz, Radj. 21.05 Konc. 
p o św ię c o n y  tw ó rcz o śc i  H. Melcera. 22.05 
Na w id n o k rę g u .  22 20 P ły ty  gram of. 22.35 
O d c z y t  w  jęz. e s p e ra n c k im  z Krakowa, 
22.55 Kom. m e teo r .  Gł. W o jsk .  St. M eteor 
d la  kom. lo tn .  i kom. polic. 23.00 M uzyka 
ta n eczna .

Partaczom dentyst. n ie  
wprawiać zębów, koron,

w olrs©  
mostków

(Dz. Ust.  Nr. 54)
O w sze lk ic h  w y k ro c z e n ia c h  u p ra sz a  się 
zaw iadam iać  n a jb l iż szy  P ost .  P.P. oraz 
red .  „CZYSTOŚCI", L e k a rz a -D e n ty s tę  
MICHAŁA GREJNIECAw C zęstochow ie ,  
ul. Najśw. Marji P a n n y  (I A leja)  Nr. 10

Składajcie ofiary na 
bezrobotnych!

Biuro D z ienników i O g ło s z e ń

„ R E N O M A ”
wł. MARJAN ŻUKOWSKI  

Częstochowa, Aleja Nr. 21, tel. 448.
PRZYJMUJE: O g łoszen ia  do w szys tk ich  

p ism  kra jow ych  i zag ran ic zn y c h .  
POLECA: D zienniki i c z asop ism a  k r a ­

jo w e  i za g ran iczn e .  
SPR ZED A JE: W y r o b y  ty to n io w e ,  p a ­
p ierosy ,  o raz  znaczki s te m p lo w e ,  p o c z ­

tow e, w e k s le  i t. p. 547
O BSŁUG A  SZYBKA i SOLIDNA.

MIÓD p sz c z e ln y  czysty ,  bez  dom ie­
szek , z w łasn e j  i n a jw iększe j  

w  p ań s tw ie  pas iek i  — 3 klg. zł. 6.50, 5 klg 
zł. 9., 10 klg. zł. 17, — w ra z  z n ac zy ­
n iem  i op ła tą  pocz tow ą, w y s y ła  za  p ob ra ­
niem. E u g en ju sz  Bieliński w  Zbarażu .

« N Y  OGŁOSZEŃ: 
siisala 19 gr za wyraz, wiersz tam., nadecłan®, w  tokiele 1 za tekstem 30 gr., — t a b e la ry c z n e  50 pras. ir o ż e j , z a g ra n ic z n e  100 proc. Drobne ogłe- 

f  . HajmESejsz® t  »». Bezrobotni i possnkujący prasy korzystają z  I® proc. ulgi przy zamieszczaniu o g losze i drobnych. —W szelkie komunikaty zrzesz#*
l sto w. fcaltwalao-sfwiaiowyeh umieszczane są bezpłatni®

Iłedaktoi odpowiedzialny Józef Wolnicki

Diak, łtj, Swięckl, ul. M&jiw, Maiji Panny Et. 68, Tel, 10 I ? -ii
Wydawca: „PRĄSA“ Sp. z o. ••


